
Andrzejkowy Poemat Romantyczny 

Dziś Andrzejki są w Plastyku, 

Postaci przyszło bez liku! 

I nim nowy dzień nastanie 

Bohaterowie literatury romantycznej odbędą spotkanie. 

– Jestem grabarzem, podążam za żywymi, by oni na wieczność stali się mymi… he… he… he… 

– Myśli moje niezbadane zostawiają trwały ślad. Gdzie to serce ukochane? Przecież czas to teraz kat. 

– Jam jest nadworna pani z zewnątrz, rusałką we wnętrzu mym, nie ulegaj mi, zostaniesz mym! 

– Jestem sobie czarną zmorą, straszę ludzi późną porą! 

– Boją się mnie małe dzieci, moich rymów zazdroszczą poeci, yeah! 

– Jestem Adam Mickiewicz, ale uderzyłem się w głowę i nie umiem rymować. 

– Jestem czerwoną damą i czerwony jest moją miłością. 

– Jestem Cyganką i ludziom służę, każdemu dobrą przyszłość wywróżę! 

– Witam, jestem zombie, lubię winogronka i jabłuszka i jestem na diecie. 

– Jestem Izabela Łęcka z powieści „Lalka”. 

– Dobry wieczór, tu Nikodem! Jestem wytwornym dżentelmenem w trampkach. 

– Mam za duże buty. Kto chce kupić? To ja, tu Justyna. 

– Cześć! Nazywam się Zosia z „Pana Tadeusza” i mam błękitną sukienkę. 

– Jam jest Gusław-pustelnik, którego nikt nie kocha i nie rozumie. Niech ten Bóg da mi w końcu rząd 

dusz... 

– Jestem zjawą czarodziejską, choć także uwodzicielską. Jeszcze się spotkamy rozdrapywać stare rany. 

– Jestem pomiędzy światami, jako żywa nie dotknęłam ziemi, a teraz, po śmierci, jako zjawa nie dotknę 

Nieba. 

– Jestem wiedźmą, lubię czarne koty. 

– Jestem starą panną spod Radomia. 

– You can call me… Doctor.  

 

(Wszystkim współautorom dziękujemy za udział w tworzeniu Dzieła  Jeśli Twój tekst nie znalazł się  

w poemacie, to albo nie został zapisany dość czytelnie, albo nie przeszedł pomyślnie niezbędnego 

ocenzurowania) 


